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JP .  Jan  B u c z y ń s k i ,  S e k r e t a r z ,  D y r e k t o r  Kan-  
ce l l a r j i  Sena tu  Król es twa  Po lsk iego ,  mianowany  
K a wal e r e m o r d e r u  S. I i  lod z im icrzc t  I ł  k lassy.

Tomasz  W o l i c k i  Dz i ed z i c  części  d ó b r  M ro -  
c z y n  z ap i s a ł  z ł .  2400  na u t r z y m a n i e  2cłi U-  
bog ich  rnaiących być  u t r zy m yw an em i  w sz p i ­
t alu  we  wsi O stro tc ifem  I ia p i tu ln e m .  R ad a  
A dmin i s t r a cy jna  za t w ie rdz i ł a  ten  d a r  d o b r o ­
c z y nn y . —  Ta ź  R a da  'Za twie rdz i ł a ,  dla S z p i ­
tala D z ie c i ą tk a  J ezus  z ł .  2807  , d la  Kościoła  
S a m b o  rzec k iego  z ł .  2000  , i do I  o iv a r zy s tw a  
D o b ro c zy n n o śc i  z ł .  1280 zap is anych  t e s t a m e n ­
t e m p rzez  i .  p .  S t e f ana  K o sza rsk iego  b .  J e ­
n e r a ł a  W .  P.

J W .  J e n e r a ł  - PorucŁn ik  R ic h te r  w ró c i ł  do
W a r s z a w y .

W .  A d o l f  C ic h o w sk i  w yb ran y  na S ek re t a r za  
Kommiss j i  U mo rze n i a  d łu g u  kra io:  , w dn iu  2 
b . m .  i ns ta l lowanyin  na t e n  u r z ą d  zos t a ł  i w y ­
k o n a ł  p rzys i ęgę .

W tych  czasach wysz ło  D z i e ł k o  o r y g i n a l ­
ne  p .  t. W z n ie s i e n ia  d u s z y  d o  B O G A .  Ko-  
sz tuie  z ło .  1 gro.  15.  Można go nabyć,  we 
wszys tkich Ksi ęga rn i ach  i S k ł a d a c h  M uz ycz ­
nych  , t udz i eż  w Sk l ep i e  Ubogich.

N o w a  B ib l jo t e k a  P o l s k a  Ks iążek  do abono-  
wania  u tworzoną  zos tała  w Ksi ęgarn i  S . I I .  M erz-  
b a c h a  p r z y  u l i cy  Miodowej  w domu B e s s la  N r  
486 .  Bibl j ot eka  ta z awiera  w sobi e  ' / .biór w y bo ­
rowy  na j ce ln i e j s zych  i na j i n l e r e s sown ie j s zych  
d z i e ł  L i t e r a tu ry  o j c z y s t e j ,  o b e j m  u i ąc tak d a ­
wn ie js ze  iak i na jnowsze  u twory Polskich P i ­
s a r zy .  Aby  zaś t ak  -Mą p r zy s t ęp n i e j s z ą  uczyn ić ,  
« * n j  ab on am e n t u  na 4 ry  To my  codz i enn i e  wy­

mi en i ać  się mogące  , n a  mie s i ęczne  z ł .  5 u s t a ­
nów i ł e m .  Bliższe wa ru nk i  przy  Katologu w Ks i ę ­
ga rn i  moiej  grat is  w yda i ącym sie , są w y d r u k o ­
w ane .  S. II. M e rzb ą ch .

Zmieniwszy  do tychczasowe mieszkan i e  z pod  
N r  28,  m am  za obowiązek  doni eść  o tera  oso­
bom s a ią k a i ą c y m  s i ę , k t ó r e b y  moiej  r a d y  
p r zec iw  tej  p r zy w arz e  użyć  chc i a ły  ; o świad-  
czaiąc iż osoby do tk n i ę t e  t ym d e f e k t e m  z ia-  
k i e jko lw iek  bąć  p r z y cz y n y  wzrosłymi , mogą  
być  pe w n e  , że p r zy  na l e ż y t e m  zachowan iu  
p r zep i s ów  p rz e z e m n ie  wskazanych  , z u p e łn i e  
od n iego uwolnić  się pot r af ią .  Sposób p r z e z e ­
m n i e  wskazywany  n ie  tylko iest  sku t eczny  p r z e ­
ciw zai ąkan iu  s i ę ,  lecz nawe t  nada/ e  po o d ­
byc iu  ku rac j i  c zy s tą  i  p ię k n ą  moicg, czego iuż 
tu o ka za ł em  dowód  na k i l ku  za i ąka ią sych  s ię ,  
z u p e ł n i e  p r z e z e m n ie  wyleczonych .  O dy  p o ­
by t  mój w Wa r s za wi e  iuź t ylko do 2 m i e s i ę ­
cy p r z e d ł u ż a m  ; mam zaszczyt  z awiadomić  o 
tern osoby i n t e r e s ow an e ,  chcące  ko rzys t ać  z 
t ak  d ob roc zy nne go  wynal azku i sposobu l e ­
czeni a ,  aby mog ły  zawczasu udać  się do mnie  
o po ra d ę .  Mie szkam t e r az  pod  N r  378  na 
K ra k o w s k i e m  P rz ed m ie śc iu  na p r zec iw  Po cz ­
ty na 3em p i ę t r ze .  C. L a h u ze n .

U B rze z in y  w yszło  12 nowych Tańców u ło żo ­
nych na F le c ik  P o l s k i  p. N ie d z ie l sk ie g o , z ł .  2.

Słu żą ca  Wczoraj wraca iąc  od męża na górze  
staiennej śpiącego przy ulicy Pawiej , spadł*  
ze  schodów i natychmiast ży ć -przestała.

Dziś  rano  c i ep ł a  s t :4.  W cz o ra j  w p o ł : 7 .  Słot*.
S ą d  P o l i c j i  P r o s t e j  P o w i a tu  Z g ie rsk ieg o  

pod dn i em 27 W r z e ś n i a  r .  b .  p r z ez  pism* p« .
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bliczne don ió s ł ,  iS ciało zamordowanego cz ło ­
wieka,  bez głowy w wsi B ia l ł y  znalezione , 
p rzy  dalszein ś ledzeniu po spuszczeniu stawu, 
głowa w rzece  w bliskości gdzie ciało zna le ­
z i o n e , l-ównieź w wodzie znalezioną została d. 
28 Wrześn ia  r .  b. Fizognomja zabitego cz ło ­
w ie k a ,  o ile dostrzedz się d a ł o ,  iest nas tępu­
jąca : Wł os y  na głowie c z a r n e ,  faworyty za­
puszczone pod b r o d ą ,  zęby wszystkie b i a ł e ,  
nos cienki  nieco z a d a r t y ,  czoło wysok ie ,  lat 
30 lub więcej .  Wzywa  wszelkie władze i miesz­
kańców krain , aby o nazwisku , stanie zabi­
tego , oraz wszelkich okolicznościach zb rodnią 
i zbrodnia rzy  wykryć mogących ,  Sądowi n a ­
szemu doniosły. - -— Z g ie rz  d.  4 Paźdz ie rnika  
1 8.30 r. —  KóŁuchow ski.

( A r t .  n a d .J —  W  R a d o m sk ie m  młodzi  O b y ­
watele zak ładaią  Obywatelską K siążn icę . J e ­
den z moich dawnych kolegów A le x a n d e r  G. 
wybrany przez swoich współziomków d y r e k to ­
r e m  tego z a k ł a d u ,  p r z y b y ł  do Warszawy wr 
celu zakupienią,naj lepszych i najnowszych dzieł  
do tej nowej bibljoteCzki. Zakupione książki 
po przeczytaniu maią być losowane. Ucieszył  
nas ten zamiar  bo i kogoż by nic pocieszał  ; 
przyszła  nam iednak uwaga którą  tu ośmie­
lamy się p rze łożyć młodym stowarzyszonym 
l i teratom Radomskim.  Teraźniejszość pociąga 
tylko osobiste lub chwilowe d o b r o ,  ale nie o- 
twiera wielkich i p rzes t ronnych  widoków; przez 
losowanie p iękne  wasze zamiary młodzi  Obywa­
tele rozpierzchną,  książki porozdzielane zmar-  
nieią.  Lecz w dal i  czasu odsłania się wam przy-  

s  szłość , na iej o ł t a rz  młodzi  Polacy złóżcie wa­
sze p iękne  cele i ofiary.  Potomność wzywa was 
i któżby nie poiął  i nie zrozumiał  iej głosu.  
Niechby książki zakupione,  by ły  wspólną wszy- 
stkićh Obywatel i  własnością i niechby stowa­
rzyszenie t rwało ciągle i na zawsze, a potomność 
może i n iezbyt  daleka u j rza łaby  na jpiękn ie j ­

szy dla nauk i dla siebie pomnik.  Bądźmy wy­
trwali ; te małe i pierwotne usiłowania mogą 
wyróść w potężnego olbrzyma i znowu odno­
wią nam się Z a łu s k ic h  zb i o ry ,  dla czegóż mia­
łoby  to być tylko marzen iem ? ■ A.M.P.

'Z K ra ko w a . —  Przy iemną  czytelnikom na­
szym zwiastować możemy u iadomośc , iż w tych 
dniach nadszedł  dawno ocz ek iwa ny ,  s ł aw ne­
go d łuta Torwa ldsena P o m n ik  d la  J J ło d z i-  
m ierza  P o tockiego  Pułkownika ar tyl ler j i  k o n ­
nej.  Arcydzieło to , świadectwem Rzymu , n a ­
leży do najcelnie jszych,  k tóre  z. r ąk  wielkie­
go wyszły ar tysty.  Ma być postawiony w ka ­
t edrze  na przeciw sławnej kapl icy Zyg mun ­
tów, w miejscu przez samego Torwa ldsena p rzed
1 Ooią laty w y bran c m  Dowiaduiem v się z listu
ze Lwowa pisanego , że uczony Konstanty S to -  
I w iń s k i , znany z pięknego p r ze k ł ad u  historji 
polskiej  J e k la  , zaproszonym iest na P re fek ta  
bibl jotcki  O sso liń skich  we Lwowie.

Do T a lo n u  nadeszła  wiadómość z A lg ie ru ,  
iż R e d u in i  ośmieleni  oddaleniem się okrętów 
wojennych Francu:  uderzyli  d. S z. in. na A l ­
g ier , lecz z znaczną stratą odparci  zostal i .—  
W  Niektórych miastach Francuz:  w środku z. 
m.  zaszły rozruchy podczas wykonywania p rz y ­
sięgi urzędników niestałych podatków,  z po­
wodu rozgłoszonej  wieści, iż pobor  tych po­
datków odbywać się będzie w dotychczaso­
wym sposobie.  Pospólstwo zebrało się t ł u m ­
nie,  kazało  sobie wydać księgi i pap ie ry  ty ­
czące śię podatku i takowe spal i ło .— Minister  
morski  francuz: kazał  niezwłocznie wysłać f r e ­
gatę i b ryg  dla dania opieki  osobom i własno­
ści F rancuzów znajdujących się w Portugal j i .  
—  Wszystkie dzienniki  Paryzk ie  donoszą o 
bliskiej  zmianie Ministrów Francuzkich .  —  
Na polach E lize jsk ic h  w P a ry żu  zgromadzi ło 
się ze 150 czeladników ślusarskich i kowalskich,
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żądaiąc podwyższenia zapłaty i skrócenia czasu 
pracy.  -Wkrótce wysłana gwardja narodowa,  
przywróci ła  spokojność.—  Donoszą z A lg ie ru ,  
iż Jenera ł  K lozo l odbiera mnóstwo próśb od  
Oflicerów o pozwolenie powrotu do F r a n c j i , 
lecz t enże  oświadczył ,  że  każdy Officer zdro ­
wy , który chce wrócić do doinu , ma razem  
żądać u w o l n i e n i a  od s łużby.
. B ru x s .lla doznaic  okropnej  klęski ;  smutne  

są opisy walk stoczonych na ulicach lej s to­
l icy , wie le  domów sp ł o n ę ło ,  wielu obywate­
li zrabowano; z wojska,  iak niektórzy twier­
dzą , zg inę ło  od 2cli do 1000 . Po walkach,  
ki lkodniowych wojsko H o len d ersk ie  musiało  
miasto opuścić.  Niewiadomo,  i e s zc ł e  ile mie ­
szkańców postradało żarnie. Między  trupami  
widzjano wiele kobiet  i dzieci! VV wielu m i a ­
stach Królestwa Niderlandz:  J/ud powstał ,  z e ­
wsząd donoszą o rozruchach.  —  Także  i w 
M o g u n c ji , tudzi eż  w H a n a u  było  zaburzenie .  
Lud napada na domy celne ,  na ratusze itp.
z a b i e r a  a k t a ,  p a l i  i e  e l c .  P u ł k i  i a z d y  T l  ę -
g ie rsk ie j spieszą do W ło c h .  —  S łychać że 
w.ojsko S a rd y ń sk ie  stanie na stopie woicnnej.  
—- Sułtan utworzy kilka pu łków U ła ń sk ic h , 
doczego zachęć i ł  go Jb ra h im  B asza . —  Xże  
M iło s z , iuź iest przez S u ł ta n a  uznanym dz i e ­
dzi cznym Xciem S e r a j  i.

W  N e a p o lu  rząd pozwo li ł  zawiiać do tame­
cznego portu okrętom Francuzkim z trójkolo­
rową Hagą.—  Królowie 11 ir tc in b ersk i  i S a sk i  , 
tudzi eż  prawie wszyscy panuiący Xiążęta N ie ­
mieccy ,  uznali F ilip a  L u d w ik a  Królem Fran­
cuzów i potwierdzi l i  dotychczasowych swych  
Posłowi  przy dworze Paryzkim.  —  Adres od  
sejmu Nider landzk iego podany Królowi ,  u ło ­
żony został  w wyrazach takich , że  Monarcha  
został  zup e łn i e  zadowolony i o świadczył  sta­
nom swą najczulszą wdzięczność .  —  P a g a n in i  
uwielbiany iako najdoskonalszy skrzypek, -dó-

tąd , prófcz kompozycj i  i edynie dla swoich Kon* 
c e r t ó w , nie wyd a ł  żadnego dzie ła muzyczne­
go ; teraz u ło ż y ł  muzykę  do Hymnu , poe ty  
H a r r is a , napisanego na cześć nowego Króla  
Angie l sk i ego .—  Rossyjski  Admirał  H ejd en  z 
znaczną częścią flotty tak d ługo  bodącej  przy  
brzegach G r e c j i , wraca do Jto ssji i iuż pr ze ­
p ły w a ł  pod B a le .  Reszta'  flotty Rossyjskiej  
zostaie przy G rec ji.—  W  Jen ie  b y ł  rozruch  
d. 18 z. m. do którego należała mł od z i eż  ta- 
me ez n a;  lecz wkrótce przywrócono porządek,  
a zwłaszcza gdy  oświadczono z strony r zą d u ,  
ze Uniwersytet  z tego miasta przenies iony  bę ­
dzi e .—  Król A n g ie ls k i  oświadczy ł  że odwie ­
dziny Xcia B runśie ick iego  nieiako Monarcha,  
lecz prywatnie  przyiąć może .—  W H anow e­
rze  niespokojni  ludzi e chciel i  gwałtownie  za­
brać zboże z magazynów rządowy eh,  przyczęm  
pot łuczono okna w niektórych dom ach ,  i da­
ły  .się s ł y szeć  buntownicze  okrzyki  ; w ładze  
zdo ła ły  wcześn ie  przywrócić porządek. - - -  N ie ­
m iecka  w ie jska  G azeta  między przepon iednia-  

-mi zwykle  na nowy rok ogłnsznnemi  , togo ro­
ku przepon iedzia ła  że kraj Niemiecki  dozna  
zaburzenia.—  W K o p en h a d ze  niedawno ubo­
gi wyrobnik nad brzeg i em morza znalazł  gar­
nek  mi ed z ia n y ,  w k tórym znajdowało się 177  
sztuk bardzo dawnej złotej  monety — M ło d y  
Xże  B ordo  , iego Matka , Siostra i Xżna A n -  
gułr.rri często zwiedzaią różne okol ice w A n -  
g / j i ;  a że mówią po Angie lsku i bardzo są il- 
przejmi , Lud z radością okazuie im przychy l ­
ność.  K a ro l X ,  często bawi się polowaniem;  
wiciu z Dworzan iego oddal i ło  s ię do Fr an ­
c j i  Znany kompozytor  F. K r a m e r , m iano­
wany iest  dyrektorem prywatnej kapel i  Kró­
lowej An g ie l s k i e j .—  Dnia 20 Wrześn ia  spa­
l i ł y  się w H am b u rg u  4 szpi chlerże  , znaczna  
fabryka cukru i t. d. Tymczasowo,podaią szko­
dę na 35 0 ,0 00  talarów.—- W  l iście prywatnym
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z P a r y i a ,  umieszczonym w Gońcu N orym berg- 
skim , wyrażono między innemi  : , , Osoby świa­
dome izec.zy tw ie r d z ą ,  i i ,  A lg ie r  obsadzony 
będz ie  wspólnie przez wojsko f rancuzkie i an­
gielskie , i że to iest warunek uznania Króla 
F i l ip a  / . “ —  DONIESIENIA.

Urząd Zakładu  fiządowo Górniczego V/lachin 
n a  S o l c u .  —  Podaie  ninjejszem do wiadomośc i  s t ro ­
nom interejssowanym, iż w dniu 1 4  Ir m. i r. o godz:  
11 przed p o ł udn ie m o dbędz i e  się publ i czna Li cy t a­
cja w miejscu w y że j  wyznaczonein ,  na dostawę W ę-  
gl i  drzewnych miar cz t erokorcowych 2 , 000.  O wa­
runkach vtejże  Licytacj i  w każdym czasie można się  
d owi edz i eć  w Kancel lnrji  p o wy żs ze g o  Zakł adu.  —  
Wars zawa d.* 6 Paźdz iernika  1830 r. —  Pisarz  Z a ­
k ł adu J: K o s s a k o w s k i .  —  Kontrol lar  J u s z y ń s k i . -

Podpi sany  uwiadamia Szanowną Publ iczność ,  iż 
z n o w u  w tym roku iak przez  kilka lat poprzednich  
w H a n d l u  swoim Korzeni  i W in  przy ul i cy  Zakro­
czymskiej  pod Nu 1854,  P Ó Ł  GĘSK1 w ę dz o n e  i 
G A L A R E T Ę  Angie l ską za najpomierniejszą cenę  
sprzedaie.  —  U : U  : F h r e n f e u c h t .

B y ł y  Akademik  ( P o l ak )  U n iwe r s yt e t ów B e r l iń ­
skiego  i Wr o c ł a ws k i e g o ,  posiddaiucy najdoskonalej^  
i ę z yk  Ni emi ecki ,  ż yczy  sobie dawać L E K C J E  t e ­
g o ż  i ęzyka  po domach,  lub w mieszkaniu swóiem.  
Adres  w Drukarni  Kurjera Wars zawski ego .

W handlu W in i Korzeni  F: Wj Bracka przy u-  
Iicy Senatorskiej  pod Nr 461 w P ałac u  zwanym Blan­
ka o bok  G ł ó w n e g o  Ratusza dostać można prócz  t o ­
warów znajduiącyth sie z w ę k le  yv podobnych h an­
dlach,  M 1 NOGOW i P Ó L  G Ę 3 K O W  wę dz onyc h  na 
s pos ób  Sztetyński .

D o  wyd zi er ż a w i en i a  C E G I E L N I A  w  P owązkach  
za Obozem Artyl lerj i  p o ł ożona .  Z g ł os i ć  się można  
do Wł aśc i c i e la  w Parysowie  mieszkającego.

Osoby życzące  pabyć O W'CE z Owczarni  W .  A-  
l o i zego  Biernackiego ,  uwiadamia ią  s ię ,  że to kupno  
pod k orzys tnemi  dla nich warunkami  u skut ec z n i o­
ne być może .  Transport  p r z y b y ł  do Folwarku Wi cr z -  
bno za Mo kot owem.

W  dniu 27 Wrześn ia  1 r._b* przed p o ł udn ie m p o d ­
pisana przechodząc z u l i cy  D ł u g ie j  na Freta w b l i ­
skości  X X .  D o mi ni ka nó w z g u bi ł a  R E W E R S  ręczny  
aa Summę  złp:  1900 na swe Jmie wys ta wi on y ,  w  
wi ększ e j  Summi e z łp :  1100 wy s tawi ony ,  a w resztu-  
iącej  z łp;  800,  na Osobę- W a l e n t e g o  Galewskiego

odstąpiony ,  n iechcąc zaś nazwiska Dc be nt a  wy r a ­
żać,  nadmienia ty l ko ,  iŻ p ierwsze  Li tery  podpisu  
Jego L.  i W .  Uprasza zatem tego ktoby w-pomni o-  
ny rewers znal az ł ,  aby takowy raczy ł  oddać po d  
Nr 62  na ręce JP.  K ob y łe c k i eg o  Właśc i c i e la  t e go ż  
domu,  a odbierze  przyzwoi tą  nagrodę.  Nadmienia-  
i ąc ,  iż w r a z i ć  przec i wnym żadnej  korzyści  7. t egoż  
rewersu sobie obiecywać  ui emoże ,  ponieważ  iuż kro­
ki  prawne w tym w z g l ę d z i e  przeds i ęwz i ęt e  zos ta ły .

Małgorzata z G uiew sk  ich M ie r o s z ó w s k a .
S A N K I  Rossyp-kie p rz y w i ez i on o  w znacznej  l iczbie 

na przedaż ,  są na Nalewkach w doinu Kuleszy Nr 2245.
Pod Nr 1 0 3 0 . przy ul icy Grzybowskie j  iest  i eden  

P O K O I K  ze schowaniem na drugiem p i ęt rze ,  do na-  
i ęcia gdz ie  Kąpie l e  Że lazne ,  każ d eg o  czasu.

‘ W  każ d ym czasie,  J E D E N  P OKÓJ  dla Kawalera  
do oduaięcia przy ul icy óenatorskurj.  Informacja  
p r zy  tejże u l i cy  pod Nr 460 na p i erwszem piętrze .

Skóry funt owe  do pozos ta łośc i  po ś. p.  Pawle  
Grabowskim należące ,  świe żo  z pod wy p ra wy  w y ­
sz ło  w dalszej  kontynuacj i  , wy pr z e d aż y  T o w a r ó w  
Garbarskich sprzedawane  będą 11a wagę  w dniu 9 
Października r. b. to i est  w Sobotę  i dni  następnych  
w y i ą ws z v  Ś wi ęt o ,  o godzini e  9 z rana przy u l i cy  
Kanonja pod Nr 90 w tern samam miejscu gdz ie  
sprzedaż po du Bois  kontynui e  się.  —  Jan Felix  
/V its k i  Reient  K.  Z.  W.  M.

Dni a  8 b.  m. i r. o godzin ie  4 z p oł udn i a  na T a r ­
gu Muranowie  przez  publ i czną  Licytacją odb ęd zi e  
się sprzedaż  trzech Koni  po w o z o wy c h  maści  gnia-  
dej ,  z zaprzęgą ,  lub bez  zaprzęg i ,  n i emniej  Kocza  
i  Br yczki  na rysorach,  do u pad łoś c i  Zygmunta  Her-  
rischa należących,  a to za gotowe  p ien iądze .  —  Jó-  
%ef  Sokołowski  i Gottfried Lochman Syndycy .
ę ^ D n i a  4  Października  r.  b.  z a b ł ąka ł  się przy u-
g ^ £ l i c y  Senatorskiej  przed  P lacem Ratusza G ł ó ­
w n e g o  Pie sek mały  z gatunku W y ż e ł k ó w  Angie l ski ch,  
sierści  krótkiej  brudno kasztanowatej ,  znadc i ęt emi  
uszkami  i o gonk i em,  mi ał  na szyi  obróżkę  m o s i ę ­
żną z cyframi  z b lachy białej  J. N.  u  k og o  by się 
znajdować m ó g ł ,  raczy dać znać do W o ź n e g o  Zbiera-  
c l iowskiego  w  Ratuszu G ł ó w ny m  w  Kaasie Bi l e towej  
za nagrodą.

T E A T R  N A R O D O W Y .  Jutro Komedja  G r y m a ­
sy  m ł o d e j  Z o n y .  T a ń c e  i Koncer t  P .  B r e n d z e r y .

T E A T R  R O ZM A IT O Ś C I .  Jutro T o n  m o d n y p o d  
sc h o d a m i  i  16 raz K t o  w ic  n a  t o  s i t  to  p r z y d a _


